
Obchody Święta 
Niepodległości

Marsz Wolności i Bieg Niepod-
ległości, a także koncerty – tak 
radomianie będą świętować 
106. rocznicę odzyskania przez 
Polskę Niepodległości. W tym 
roku obchody potrwają aż sie-
dem dni. 
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Nowe centrum 
miasta?
Między ul. Malczewskiego, 
Kelles-Krauza i Galileusza ma 
powstać reprezentacyjna część 
Radomia. Miejscowy plan za-
gospodarowania przestrzen-
nego zakłada, że będzie można 
tu stawiać budynki nawet o 20 
piętrach. 
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Platforma ma 
duży komfort
 Aleksander Kwaśniewski, w la-
tach 1995-2005 prezydent RP, 23 
października odwiedził Grójec, 
gdzie promował swoją książkę 
„Prezydent. Aleksander Kwa-
śniewski w rozmowie z Alek-
sandrem Kaczorowskim”. Był też 
gościem Łukasza Kościelniaka 
w Porannej Rozmowie Radia 
Rekord i Telewizji Dami.
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Pierwszy remis
Radomiaka
Radomiak Radom w 14. kolejce 
PKO BP Ekstraklasy zremisował 
przed własną publicznością 
z Piastem Gliwice 1:1. Już dziś 
(piątek, 8 listopada) podopiecz-
ni Bruno Baltazara zmierzą się 
w Szczecinie z tamtejszą Pogo-
nią, zajmującą szóste miejsce 
w tabeli.
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NAKŁAD 10 000

Rekord gra 30 lat!
Fot. Aleksandra Podlaska
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Łzy wzruszenia, salwy śmiechu i mnóstwo wspomnień – w piątek, 25 października odbyła się jubileuszowa gala, która 
była okazją do wspólnego świętowania z pracownikami, wieloletnimi partnerami, politykami i samorządowcami. – To, co 
najlepsze w tej robocie, to kontakt ze słuchaczami. Druga świetna sprawa to ludzie pełni pasji, czyli nasi pracownicy. Przy-
chodzimy do tej roboty, bo po prostu to kochamy – przekonuje Dawid Furch, szef anteny Radia Rekord.
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Piątek, 8 listopada
 Wystawa w Łaźni. Radomski 
Klub Środowisk Twórczych i Galeria 

(ul. Traugutta 
31/33) zaprasza 
o godz. 18 na 
wernisaż wysta-
wy Krzysztofa 
Bartnika „kra-
j O B R A Z Y ” . 
Bartnik to ma-
larz i pedagog. 

Absolwent Wydziału Sztuk Pięknych 
Uniwersytetu Mikołaja Kopernika 
w Toruniu. Od 1989 pracuje na Uni-
wersytecie Marii Curie-Skłodow-
skiej w Lublinie. Swoją twórczość 
prezentował na licznych wystawach 
indywidualnych i zbiorowych.

 Wernisaż Bernadetty Stopki-
-Sulimy. Biblioteka Szósta Strona 
(Filia nr 6 MBP, ul. Kusocińskiego 
13) zaprasza o godz. 18 na wernisaż 
wystawy Bernadetty Stopki-Sulimy 
„Nocne podszepty”. Radomianka, 
urodzona w 1982 roku. Absolwentka 
Instytutu Sztuki na Politechnice Ra-
domskiej im. Kazimierza Pułaskiego. 
Malarstwo jest dla niej nie tylko for-
mą wypoczynku, ale także źródłem 
zawodowej inspiracji.

 23. Radomski Festiwal Jazzo-
wy. O godz. 19 w Łaźni (ul. Żerom-
skiego 56) rozpocznie się koncert 
promujący album „#kuratorium” 
Marcina Pendofsky’ego. Pendofski 
to autorski projekt Marcina Pendow-
skiego, ex basisty Fisza. W 2015 roku 
otrzymał Mateusza Trójki za Debiut 
Jazzowy Roku za płytę „Pendofsky”. 
Cena biletu: 20 zł.

 Koncert jubileuszowy. Chór Kan-
tylena Publicznej Szkoły Podstawowej 
im. Kardynała Stefana Wyszyńskiego 
w Makowcu ma już 20 lat. Jubileuszowy 
koncert zaplanowano na godz. 17 w bu-
dynku PSP (ul. Kościelna 2). Wystąpią 
chórzyści, absolwenci i soliści Kantyle-
ny. W programie: współczesne utwory 
na chór dziecięcy, piosenki z filmów 
i pieśni patriotyczne.

 Koncert w Szydłowcu. Fado to 
jeden z najbardziej charakterystycz-
nych i złożonych elementów kultury 

portugalskiej, wpisany na Listę Niema-
terialnego Dziedzictwa Kulturowego 
UNESCO. W koncercie Kingi Ra-
taj, który o godz. 18 rozpocznie się 
w Centrum Naukowo-Administra-
cyjnym w Szydłowcu (ul. Kąpielowa 
8), klasyczne fado mieszać się będzie 
z jazzem, tangiem i flamenco, ukazu-
jąc świat „muzyki duszy”.

Niedziela. 10 listopada
 Spacer „Szlakiem zastępów 
cieni”. Podczas otwartych spacerów 
radomski historyk Przemysław Bed-
narczyk oprowadzi uczestników po 
ulicach miasta, opowiadając historię 
miejsc będących cichymi świadkami 
konspiracyjnej walki radomskich 
Szarych Szeregów. W jaki sposób 
harcerze zniszczyli niemieckie do-
kumenty dotyczące osób, którym 
groziło wysłanie do obozów koncen-
tracyjnych? Jak przejmowali kore-
spondencję gestapo? W jaki sposób 
pozyskiwali broń? Start o godz. 11. 
Miejsce: Rynek 1.

 Koncert O.N.E. To akustyczny 
kwartet jazzowy, który liryzm i pio-
senkowość miksuje z dziką i bezkom-
promisową 
freejazzo-
w ą  e n e r -
g i ą .  Z e -
spół wydał 
dwie pły-
ty: „One” 
( 2 0 2 0 ) 
i „Entoloma” (2022). Miejsce: Klub 
Dzikie Węże, ul. Parkowa 1. Godz. 
18. Wstęp wolny.

 Kasia Pietrzko & Maciej 
Kądziela – koncert jazzowy. 
Duet Katarzyny Pietrzko i Ma-
cieja Kądzieli jest intymną i pełną 
skrajnych emocji formą wyrazu za-
równo w ekspresyjnych, otwartych 
partiach improwizowanych, jak 
i w lirycznych przebiegach i tema-
tach. W czarnoleskim repertuarze 
znajdą się kompozycje z płyty „Nor-
wid” i utwory niedawno skompono-
wane. Miejsce: Muzeum Jana Ko-
chanowskiego w Czarnolesie. Godz. 
16. Wstęp płatny.
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Konkurs Wokalny im. Marii 
Fołtyn to nowe, znaczące i presti-
żowe przedsięwzięcie na kultural-
nej mapie kraju. Ma za zadanie 
promować młode talenty, a także 
kultywować pamięć i odnosić się 
do dziedzictwa znakomitej pol-
skiej śpiewaczki Marii Fołtyn 
– rodowitej radomianki i honoro-
wej obywatelki miasta. „Efektem 
realizacji konkursu stanie się 
umożliwienie młodym artystom 
sztuki wokalnej prezentacji swoich 
dotychczasowych umiejętno-
ści przed jury składającym się 
z wybitnych artystów scen opero-
wych” – piszą organizatorzy.

Zmagania prowadzone będą 
w trzech grupach. Grupa I to klasy 
I-II szkoły muzycznej (pierwszy 
i drugi rok nauki, osoby uczące 
się prywatnie do 22. roku życia 
niebędące studentami wydziałów 
wokalnych), grupę II stanowią 
uczniowie klas III-IV szkoły mu-
zycznej (trzeci i czwarty rok nauki 
oraz osoby uczące się prywatnie 
do 26. roku życia niebędące stu-
dentami wydziałów wokalnych), 
a grupę III – studenci wydziałów 
wokalnych (studenci wyższych 
uczelni artystycznych, w tym stu-
denci studiów podyplomowych do 
30. roku życia).

Przesłuchania konkursowe 
zaplanowano w sali koncertowej 
Zespołu Szkół Muzycznych – miej-
scu, które wielokrotnie gościło 
Maestrę w swoich progach i które 
wiele zawdzięcza jej hojności 
– od wtorku do czwartku (12-15 
listopada). Zmagania zwieńczone 
zostaną uroczystym koncertem 
laureatów – o godz. 16 w sobotę, 
16 listopada.

Wszystkie wydarzenia w ramach 
konkursu są otwarte dla publicz-
ności. Wstęp wolny.

NIKA

Konkurs
wokalny
Po raz kolejny Radom będzie gościł 
młodych śpiewaków z całego kraju. 
II Ogólnopolski Konkurs Wokalny im. 
Marii Fołtyn rozpocznie się 12 listopada.

Świętowanie rozpocznie, w piątek, 
8 listopada o godz. 11.30, XX Marsz 
Wolności „Z marzeń o wolności rodzi 
się przyszłość”. Organizatorem wy-
darzenia jak co roku jest społeczność 
VI Liceum Ogólnokształcącego z Od-
działami Dwujęzycznymi im. Jana Ko-
chanowskiego, a weźmie w nim udział 
Orkiestra Reprezentacyjna Wojsk 
Obrony Terytorialnej oraz grupy re-
konstrukcyjne VI LO: Szkolna Grupa 
Rekonstrukcji Historycznej w bar-
wach 145. Pułku Strzelców Kresowych 
i Szkolna Grupa Rekonstrukcji Histo-
rycznej w barwach Ochotniczej Legii 
Kobiet. Uczestnicy marszu spotkają 
się na pl. Corazziego, by przejść ul. Że-
romskiego na pl. Konstytucji 3 Maja, 
gdzie na Grobie Nieznanego Żołnierza 
złożą wiązanki. Potem przemaszerują 
na Rynek, by przed Pomnikiem Czynu 
Legionów złożyć kwiaty.

Także w piątek o godz. 18 zaplano-
wano koncert pieśni i piosenek patrio-
tycznych „Niepodległa, niepokorna” 
w wykonaniu podopiecznych Domu 
Kultury „Borki” oraz Studium Wokal-
no-Aktorskiego Uwolnij Swój Głos. 
Teksty utworów będą wyświetlane, 
więc także publiczność będzie mogła 
śpiewać. Wstęp wolny.

Zwolenników ruchu na świeżym po-
wietrzu na pewno ucieszy, organizowa-
ny przez Młodzieżowy Dom Kultury, 
XIV Rowerowy Rajd Niepodległości 
(niedziela, 10 listopada). Chętni (stroje 
narodowe mile widziane) spotykają się 
o godz. 10.30 na ul. Słowackiego 17 przy 
MDK-u i zapalą świece przed tablicą 
upamiętniającą nauczycieli zamordowa-
nych przez hitlerowców. Potem przejadą 
do Lasu Kapturskiego (ul. Janiszewska 
48) na spotkanie przy ognisku. Wstęp 
wolny. Natomiast 11 listopada tradycyj-
nie odbędzie się XII Radomski Bieg 
Niepodległości. Można się jeszcze za-
pisać w biurze zawodów; więcej infor-

macji na stronie www.biegiemradom.pl.
Poniedziałek to także obchody 

główne 106. rocznicy odzyskania przez 
Polskę niepodległości. Rozpocznie je, 
o godz. 12, msza święta w katedrze 
Opieki Najświętszej Maryi Panny. 
O godz. 13.15 uczestnicy przejdą na 
Rynek. Pół godziny później przy Po-
mniku Czynu Legionów wystawiona 
zostanie warta honorowa. Przewidzia-
no także odegranie hymnu państwo-
wego, wystąpienia okolicznościowe, 
apel pamięci, salwę honorową. Po 
złożeniu kwiatów przed pomnikiem 
wiązankę melodii zagra Orkiestra 
Wojskowa w Radomiu.

O godz. 18 natomiast Radomska Or-
kiestra Kameralna zaprasza na „Recital 
chopinowski – Jakub Kuszlik. Koncert 
z okazji rocznicy odzyskania niepod-
ległości”. Muzykę przenikniętą polską 
duszą zaprezentuje prawdziwy wirtuoz 
fortepianu – Jakub Kuszlik, laureat IV 
nagrody na XVIII Konkursie Chopi-
nowskim. Usłyszymy dzieła wielkich 
polskich kompozytorów: Fryderyka 
Chopina i Ignacego Jana Paderewskie-
go. Wstęp płatny.

Poniedziałkowe obchody zakończy, 
o godz. 19 na patio Kamienicy Desku-
rów, „Koncert niepodległości”, podczas 
którego będzie można usłyszeć muzycz-
ne szlagiery o tematyce wolnościowej 
i niepodległościowej, w aranżacjach 
akustycznych zespołu Mistrz i Małgo-
rzata. Wstęp wolny.

Z kolei we wtorek, 12 listopada 
o godz. 18 Resursa Obywatelska za-
prasza na 62. retrospotkanie pod 
hasłem „Konfederacja Radomska 
1767 – Bar czy Targowica?”, a w czwar-
tek o godz. 18 Łaźnia – Radomski 
Klub Środowisk Twórczych i Galeria 
organizuje wieczór poezji patriotycz-
nej „Naszej Niepodległej”.

NIKA

Obchody
Święta Niepodległości
Marsz Wolności i Bieg Niepodległości, a także koncerty – tak radomianie 
będą świętować 106. rocznicę odzyskania przez Polskę Niepodległości. 
W tym roku obchody potrwają aż siedem dni.
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  ŁUKASZ KOŚCIELNIAK

Rzeczywiście do uchwalenia pierw-
szego etapu miejscowego planu zago-
spodarowania „Malczewskiego" wła-
dze miasta podchodziły kilkakrotnie. 
Planu nie udało się jednak zmienić, 
bo Koalicja Obywatelska w poprzed-
niej kadencji nie miała w radzie więk-
szości. Teraz to się zmieniło.

W części Radomia, którą obejmuje 
plan zagospodarowania, stoją budynki 
Uniwersytetu Radomskiego, dawnej 
siedziby NOT-u, Ośrodka Interwencji 
Kryzysowej; jest tu stacja paliw i par-
king. Łącznie to ok. 4,8 ha. Zgodnie 
z zapisami planu między ul. Malczew-
skiego, Kelles-Krauza i Galileusza 
możliwa ma być zabudowa mieszka-
niowa wielorodzinna i usługi. Nie bę-
dzie można prowadzić tu handlu hur-
towego i wielkopowierzchniowego; nie 
powstaną budynki służące edukacji, 
warsztaty naprawcze pojazdów, domy 
opieki społecznej, szpitale, wolnosto-
jące budynki gospodarcze i garaże in-
dywidualne. Nowe obiekty mają mieć 
maksymalnie 70 metrów wysokości, 
czyli ok. 20 kondygnacji.„Przeznacze-
nie terenu objętego planem oraz spo-
sób zagospodarowania i korzystania 
z terenu wychodzi naprzeciw potrze-
bom miasta i ogółu jako mieszkańców, 

zabezpieczając tym samym interes 
publiczny bez nieuzasadnionej inge-
rencji w tereny stanowiące własność 
prywatną” – czytamy w uzasadnieniu 
projektu uchwały.

Projekt uchwały w sprawie miej-
scowego planu zagospodarowania 
przestrzennego trafił na sesję rady 
miejskiej 28 października. Radni 
pytali przede wszystkim o to, czy bu-

dowa dużych obiektów nie spowoduje 
korków i czy będzie tam wystarcza-
jąca liczba parkingów. Pracownicy 
Miejskiej Pracowni Urbanistycznej 
podkreślali, że liczba miejsc par-
kingowych została określona dla 
każdej działalności, a jeśli chodzi 
o zagęszczenie ruchu, to miasto bę-
dzie zachęcało do korzystania z ko-
munikacji miejskiej, żeby w ten spo-

sób zmniejszyć liczbę samochodów 
w centrum.

Artur Standowicz, przewodniczący 
klubu radnych Prawa i Sprawiedliwo-
ści zaproponował, żeby teren ten zo-
stał zarezerwowany dla siedzib insty-
tucji publicznych, które mogą pojawić 
się w Radomiu. – Przecież w kampanii 
wyborczej słyszeliśmy, jakie to insty-
tucje nie zostaną do naszego miasta 
przeniesione – przypominał.

Za przyjęciem miejscowego planu 
zagospodarowania przestrzennego 
„Malczewskiego – etap I” głosowało 
11 radnych, dziewięciu było przeciw, 
nikt się nie wstrzymał.

„Już kilka lat temu zapowiedzia-
łem, że doprowadzimy do zmiany wi-
zerunku tej niezmiernie ważnej części 
Radomia i teraz to się dzieje. Uchwa-
lenie miejscowego planu otwiera 
drogę przed inwestorami, którzy ze-
chcą budować tu nowoczesne obiekty 
usługowe oraz mieszkania. Co ważne, 
makieta, którą opracowała Miejska 
Pracownia Urbanistyczna pokazuje 
jedynie potencjał tego terenu. Szcze-
gółowy plan przygotuje sam inwestor. 
Dziękuję radnym, którzy poparli mój 
pomysł. Zastanawia jedynie postawa 
radnych PiS” – napisał na swoim pro-
filu na Facebooku prezydent Rado-
sław Witkowski.

Nowe centrum miasta?
Między ul. Malczewskiego, Kelles-Krauza i Galileusza ma powstać reprezentacyjna część Radomia. Miejscowy plan za-
gospodarowania przestrzennego zakłada, że będzie można tu stawiać budynki nawet o 20 piętrach. „Już kilka lat temu 
zapowiedziałem, że doprowadzimy do zmiany wizerunku tej niezmiernie ważnej części Radomia i teraz to się dzieje” 
– napisał na Facebooku prezydent Radosław Witkowski.
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Wymarzony zdrowy dom z dotacją?

Letnie upały dawno za nami. Dla wielu Polaków nadej-
ście jesiennych chłodów oznacza początek zmartwień 
o ogrzewanie. Warto pomyśleć o długofalowym rozwią-
zaniu – ociepleniu i lepszym urządzeniu grzewczym. To 
spory wydatek, ale wbrew pozorom, dzięki bezzwrot-
nym  dotacjom, mogą sobie pozwolić na niego nawet oso-
by mniej zamożne. Dzięki temu w kolejnych latach będą 
się cieszyć sporymi oszczędnościami.

Pomoc w gminie
Pierwsze kroki warto skierować do lokalnego urzędu. W wie-
lu z nich pracują ekodoradcy - to specjalni pracownicy, któ-
rzy doradzają mieszkańcom w kwestiach związanych z termo-
modernizacją oraz zakupem ekologicznego źródła ogrzewa-
nia. Pomagają też ubiegać się o dofinansowanie na ten cel.

Czy dom może być niezdrowy? 
Wiele starszych budynków nie utrzymuje ciepła. Powoduje to 
całą masę problemów. Po pierwsze wydajemy mnóstwo pie-
niędzy na opał, a w domu i tak jest zimno. Często, chcąc utrzy-
mać ciepło, próbujemy zatykać wszelkie szpary, co ogranicza 
wentylację. W domu zaczyna gromadzić się wilgoć a wraz 
z nią przychodzi pleśń. Drugi problem to smog, który powsta-
je, gdy intensywnie palimy w piecu. W zimowe dni całe miej-
scowości bywają zasnute dymem, który gromadzi się między 
domami. To oznacza, że nasze „ognisko domowe” staje się 
niezdrowym miejscem do życia. Zanieczyszczenia są najbar-

dziej niebezpieczne dla osób starszych i schorowanych oraz 
dla maleńkich dzieci, również tych jeszcze nie narodzonych.

Stać Cię na zmianę
Ocieplenie domu i wymiana pieca na ekologiczne urządzenie 
grzewcze to recepta na wszystkie te problemy. Wiąże się to jed-
nak z remontem i poważnym wydatkiem. Nie wszystkich na to 
stać. Z myślą o takich rodzinach powstał Program Czyste Powie-
trze oraz wiele regionalnych i lokalnych programów wsparcia, 
takich jak projekt „Mazowsze bez smogu” realizowany przez sa-
morząd województwa mazowieckiego, dofinansowany z fun-
duszy Unii Europejskiej. W ramach tego projektu w wielu gmi-
nach można już znaleźć ekodoradcę. Ten pracownik pomaga za-
planować inwestycję, przygotować dokumentację i zdobyć fun-
dusze. Programy wsparcia mogą pozwolić sfinansować nawet 
w stu procentach termomodernizację i wymianę źródła ciepła.

Zdrowiej dla ciała i dla kieszeni
Nowoczesna pompa ciepła (najczęściej rekomendowana 
do ekologicznego ogrzewania) jest bardzo prosta w obsłu-
dze. Dodatkowo nie trzeba się martwić o opał, bo jest zasi-
lana energią elektryczną. Odpowiednio ocieplony dom po-
trzebuje znacznie mniej energii do ogrzewania, więc wydatki 
mogą spaść nawet o kilka tysięcy złotych rocznie. A korzyści 
zdrowotnych nie da się policzyć. Wokół domu powietrze jest 
pozbawione rakotwórczych związków i szkodliwych pyłów, 
a w środku utrzymują się komfortowe warunki.

To możliwe, pomoże Ci w tym ekodoradca

Fundusze Europejskie
dla Mazowsza

Rzeczpospolita
Polska

Dofinansowane przez
Unię Europejską

Tym razem tradycyjna kwesta od lat 
organizowana przez Społeczny Komi-
tet Ochrony Zabytkowego Cmentarza 
Rzymskokatolickiego trwała trzy dni, 
od 1 do 3 listopada.

– Komitet dziękuje wszystkim, 
którzy wsparli renowację najstarszych 
i najpiękniejszych pomników na naszej 
zabytkowej radomskiej nekropolii. 
W tym roku uzyskaliśmy 25 tys. zł. 
To dobry wynik, który pozwoli nam 
na podjęcie kolejnej renowacji w roku 
2025 – mówi Sławomir Adamiec, 
wiceprzewodniczący SKOZCR. 
– Szczególną wdzięczność kierujemy 
do wolontariuszy zbierających datki, 
w tym młodzieży radomskich szkół.

W 2025 roku komitet zamierza 
przeprowadzić renowację kamienne-
go nagrobka ks. Justyna Łady (1817-
1906). Ks. Łada był duchownym 
grekokatolickim, zaangażowanym 
w pomoc powstańcom i represjono-
wanym za działalność konspiracyjną 
przez władze carskie. Przebywał 
w areszcie od grudnia 1864 do kwiet-
nia 1866, a do 1872 roku miał dozór 
policji. W 1874, w ramach prowadzo-
nej walki z kościołem greko-unickim, 
został usunięty przez władze rosyj-
skie z probostwa w Kopyłowie (pow. 
hrubieszowski, Lubelskie). Wraz 
z rodziną zamieszkał w Radomiu, 
gdzie przez 31 lat był urzędnikiem 
hipoteki. Potajemnie odprawiał też 
msze święte dla unitów.

CT

Kwestowali
na cmentarzu
25 tys. zł wrzucili do puszek kwestują-
cych na renowację zabytkowych nagrob-
ków odwiedzający przed tygodniem 
nekropolię przy ul. Limanowskiego
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AUTOPROMOCJA
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10 Listopada 2024

- SUKIEN I GARNITURÓW
ŚLUBNYCH

- MODY DZIECIĘCEJ
- OPRAWY PIERWSZEGO TAŃCA

- OŚWIETLENIA WESELNEGO
- PRACY WEDDING PLANNERA

- MUZYKI NA ŻYWO

dziecięcedziecięcedziecięce
& ślubne& ślubne& ślubne& ślubne

godz. 10:00 - 18:00

Radomskie Centrum Sportu
ul. Struga 63, Radom

POKAZY:

ORGANIZATORZY PARTNERZY WYDARZENIA PATRONAT MEDIALNY

Uczestnik radomskich protestów 
robotniczych w 1976 roku, w ostat-
nich latach prezes stowarzyszenia 
Radomski Czerwiec '76 zmarł 2 li-
stopada. Miał 70 lat.

Stanisław Kowalski urodzi ł się 
w 1954 roku w Radomiu. 25 czerwca 
1976, będąc wówczas 
pracownikiem Zakła-
dów Metalowych im. 
Gen. Waltera ,  w ra z 
z innymi wziął udział 
w proteście przeciwko 
zapowiadanym przez 
rząd drastycznym pod-
wyżkom cen żywności. 
Kilka dni później zo-
stał zatrzymany, Sta-
nął przed sądem, który 
skazał go na trzy lata więzienia. Wyrok 
został ostatecznie złagodzony do dwóch 
lat, a wykonanie zawieszone na trzy 
lata. Jednak i tak Stanisław Kowalski 
spędził w areszcie siedem miesięcy.

W późniejszych latach bardzo moc-
no zaangażował się w działalność na 
rzecz zachowania pamięci o radomskim 

Czerwcu i w pomoc innym uczestnikom 
wydarzeń sprzed lat. Był współorgani-
zatorem rocznicowych obchodów w na-
szym mieście. W 2016 roku uroczystości 
zostały uznane za Wydarzenie Histo-
ryczne Roku. Kowalski wielokrotnie 
przypominał o ofiarach czerwcowych 
protestów, które spotkały brutalne 

represje ze strony komu-
nistycznej władzy – ścieżki 
zdrowia, zwolnienia z pracy 
i kary więzienia. To także 
Stanisław Kowalski zabiegał 
o upamiętnienie uczestni-
ków robotniczych protestów 
z 1976 roku pomnikiem, 
a nie tylko kamieniem.

„Jeszcze dwa dni temu 
rozmawialiśmy o uroczy-
stościach 11 l i stopada, 

o pomniku... Słowa więzną w gardle, 
nie wiadomo co napisać” – napisało 
stowarzyszenie Radomski Czerwiec '76.

W czwartek prezesa stowarzysze-
nia Radomski Czerwiec '76 pożegnała 
rodzina, przyjaciele i znajomi. Został 
pochowany na cmentarzu przy ul. Li-
manowskiego.

Nie żyje
Stanisław Kowalski

REKLAMA

REKLAMA
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  WERONIKA SADOWSKA

Radio Rekord rozpoczęło nada-
wanie w sobotę, 29 października 
1994 roku. Od 30 lat w eterze słychać 
muzykę, informacje i najróżniej-
sze rekordowe audycje. Na począt-
ku Rekord grał tylko w Radomiu, 
ale w ostatnim czasie pojawiły się 
inne miasta z kolejnymi rozgłośnia-
mi. – Jesteśmy w Radomiu, Ciecha-
nowie, Ostrowcu Świętokrzyskim 
i Kielcach, a od niedawna gramy 
także w Sandomierzu – mówi Stefan 
Tatarek, prezes Radia Rekord.

TO JEST FANTASTYCZNA SZKOŁA

Wielka urodzinowa gala była pre-
tekstem do tego, by zapytać niektó-
rych naszych prezenterów i dzien-
nikarzy, jak trafi l i do radia, jak 
zmieniała się rozgłośnia i czego życzą 
z okazji jubileuszu. Radio Rekord 
gra od 30 lat, a od 29 lat w eterze sły-
chać Dorotę Rokitę. – Radio Rekord 
przez te wszystkie lata zawsze starało 
się dostosować do tego, co dzieje się 
na świecie i w naszym mieście. Mam 
nadzieję, że to się nam udało. Zawsze 
staraliśmy się podążać za trendami, 
aby nikt nie zarzucił nam, że jesteśmy 

archaiczni – stwierdziła Dorota. – Ja 
jestem chwilę przed emeryturą, ale 
wszystkim tym, którzy mają 10, 20 czy 
30 lat mniej i pracują w naszym radiu, 
życzę, aby się spełniali zawodowo. 
Nawet, jeżeli ta wasza droga zawodo-
wa będzie prowadzić gdzieś dalej, to 
wierzcie mi, kochani: Radio Rekord 
to jest fantastyczna szkoła.

O tym, co dzieje się w Radomiu 
i regionie, co godzinę informuje słu-
chaczy Paweł Palczewski. – Zanim 
zacząłem tworzyć serwisy informa-
cyjne, przyszedłem do radia po pro-
stu jako gość audycji. Spodobałem 
się i zacząłem pojawiać się na antenie 
z własnymi programami. Do serwisów 
przeszedłem później – opowiadał Pa-
weł. – Przez te wszystkie lata radio 
bardzo się zmieniło, bo to i postęp 
technologiczny, i inna muzyka, i spo-
sób tworzenia radia.

O najświeższe informacje, które 
pojawiają się na antenie, dzielnie za-
biegają dziennikarze z newsroomu, 
którym dowodzi Milena Majewska. 
Głos Mileny na pewno znacie m.in. 
z programu Gadu-Gadu. – 30 lat to 
naprawdę bardzo dużo. Ja jestem tu 
od niecałych ośmiu, ale totalnie czu-
ję się częścią tego stada. Absolutnie 
wszystkim naszym pracownikom ze 

wszystkich miast życzę wszystkiego 
najlepszego. Nie poddajemy się i bra-
wo dla nas! – stwierdziła Milena.

BEZ SŁUCHACZY NIE BYŁOBY RADIA

Każdego poranka, pewnie często 
w aucie, w drodze do pracy, można 
w Radiu Rekord usłyszeć Marcina 
Chorążego. – To jest tajemnica i nikt 
o tym nie wie, tak że nikomu o tym 
nie mówcie: zanim zacząłem tu praco-
wać, to dzwoniłem do Radia Rekord, 
żeby zamawiać piosenki, ale tylko po 
to, żeby je sobie później nagrać na 
kasetę, bo miałem taki stary, duży 
magnetofon. Ja się jeszcze do tego 
Dorocie nie przyznałem, ale jestem 
jej megafanem – zdradził Marcin.

Rekordowe Rogi Obfitości często 
prowadzi Wiktoria Stefańska. – To 
jest po prostu przyjemność, kiedy 
prowadzi się program i słuchacze pi-
szą, dzwonią, pozdrawiają. Bez słu-
chaczy nie byłoby naszego radia, więc 
bądźcie razem z nami i wszystkiego 
najlepszego również dla was – zazna-
czyła Wiktoria.

Od blisko trzech lat polityków 
w Porannej Rozmowie Radia Re-
kord i Telewizji Dami przepytuje 
od poniedziałku do piątku Łukasz 
Kościelniak. – Prowadzenie tego 
programu przejąłem po Łukaszu 
Molendzie – przypomniał. – Z jed-
nej strony to ogromna przyjemność, 
z drugiej – bardzo duże wyzwanie. 
Z tego miejsca chciałbym bardzo po-
dziękować wszystkim politykom, któ-
rzy przyjmują ode mnie zaproszenia. 
Oczywiście dziękuję też wszystkim 
słuchaczom, bo bardzo często dostaję 
głosy, że Poranna Rozmowa jest słu-
chana i też bardzo często cytowana 
przez polityków. To nas bardzo budu-
je, tak że bądźcie z nami!

LUDZIE PEŁNI PASJI

O to, co się zmieniło od chwili, kie-
dy zaczęła pracę w Radiu Rekord, za-
pytaliśmy Agnieszkę Kupisz-Mlecz-

ko. – Wszystko! Przeprowadziłam 
się do Radomia z Krakowa, wyszłam 
za mąż, urodziłam dwójkę dzieci 
i nauczyłam się radiowości. Czuję się 
fantastycznie, kiedy mogę mówić do 
naszych słuchaczy, a jeszcze milej się 
robi na sercu, kiedy ludzie rozpoznają 
mój głos na ulicy – przyznała.

Nad wszystkimi pięcioma antenami 
pieczę sprawuje Dawid Furch. Zatem 
co w trawie furcha, Dawidzie? – To, 
co najlepsze w tej robocie, to kon-
takt z naszymi słuchaczami. Druga 
świetna sprawa to ludzie pełni pasji, 

czyli nasi pracownicy, którzy są od-
dani temu, co robią. Przychodzimy 
do tej roboty, bo po prostu to kocha-
my – przekonywał. – Ja jestem z Czę-
stochowy i kiedyś nagrałem dziwny 
i śmieszny filmik, który zdobył dość 
dużą popularność w internecie. Póź-
niej udzieliłem wywiadu właśnie 
w Radiu Rekord i kiedy szukałem 
pracy w radiu, to w pierwszej kolejno-
ści odezwałem się do Rekordu.

To oczywiście tylko mała część eki-
py, która na co dzień buduje i tworzy 
Radio Rekord, dbając o słuchaczy.

REKORD ZAWSZE INSPIRUJE

W piątek, 25 października sala 
w hotelu Karo wypełniła się po brze-
gi. Nie zabrakło m.in. przedstawicieli 
władz miasta, powiatu czy wojewódz-
twa. Pojawili się wiceprezydenci Ra-
domia: Katarzyna Kalinowska, Marta 
Michalska-Wilk i Łukasz Molenda, 
wicewojewoda mazowiecki Patryk 
Fajdek czy starosta radomski Walde-
mar Trelka.

– Z Radiem Rekord mam bardzo 
wiele wspomnień i wszystkie są bar-

dzo ciepłe i pozytywne. Te pierwsze 
wspomnienia wiążą się z wywiadami 
politycznymi, które oczywiście na 
samym początku były bardzo stresu-
jące, ale im częściej przychodziłam, 
to te emocje opadały. Radiu Rekord 
życzę kolejnych dziesięcioleci z taki-
mi sukcesami, z tak wspaniałą ekipą 
i cudowną atmosferą – mówiła wice-
prezydent Katarzyna Kalinowska.

Starosta Waldemar Trelka nie 
ukrywał, że „rekord zawsze inspi-
ruje”. – Często, jak jestem u was na 
rozmowie i gubię wątek, zapomina-

Radio Rekord gra od 30 lat!
Łzy wzruszenia, salwy śmiechu i mnóstwo wspomnień – w piątek, 25 października odbyła się jubileuszowa gala, która była okazją do wspólnego 
świętowania z pracownikami, wieloletnimi partnerami, politykami i samorządowcami. – To, co najlepsze w tej robocie, to kontakt ze słuchacza-
mi. Druga świetna sprawa to ludzie pełni pasji, czyli nasi pracownicy. Przychodzimy do tej roboty, bo po prostu to kochamy – przekonuje Dawid 
Furch, szef anteny Radia Rekord.
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jąc, co mam powiedzieć, to wtedy się 
rozglądam i widzę napis „Rekord”. 
No i na myśl od razu przychodzi wte-
dy – rekordowy budżet, rekordowe 
inwestycje, a więc ten rekord zawsze 
inspiruje. Dziś Radio Rekord świę-
tuje 30. jubileusz, a ja życzę dalszego 
rozwoju, wielu sympatyków i przyja-
ciół – mówił naszej reporterce.

SERDECZNOŚCI I ODDANIA

Łukasz Molenda przez cztery lata 
prowadził w Radiu Rekord Poranną 
Rozmowę. – Bardzo dobrze pamię-
tam jak ten wielki radiowy mikrofon 
zakrył mi głowę i tak musiałem pro-
wadzić swoją pierwszą audycję. Pa-
miętam też doskonale to, kiedy tuż 
przed wejściem na antenę tak bardzo 
chciało mi się śmiać z gościem, z któ-
rym rozmawiałem, że ledwo udało 
nam się powstrzymać śmiech przed 
rozpoczęciem emisji. Tych sytuacji, 
przeróżnych, było naprawdę bardzo 
dużo – wspominał obecny wiceprezy-
dent. -. A radiu życzę przede wszyst-
kim tego, aby takich jubileuszy było 
jeszcze bardzo, bardzo wiele. Bardzo 
często się zdarza, że słuchacze zacze-
piają mnie na ulicy, bo kojarzą mnie 
jeszcze z Poranną Rozmową, a więc 
takiej serdeczności i oddania ze strony 
słuchaczy wam życzę na przyszłe lata.

Najmilsze wspomnienia związane 
z Radiem Rekord Łukasz Bińkowski, 
prezes A.S.R Bińkowski ma z aka-
demikami przy ul. Akademickiej 5, 
gdzie była pierwsza siedziba rozgło-
śni. – Tak samo jak wy jesteśmy firmą 
rodzinną, ale kochamy rozwój! – za-
znaczył. – Życzę całemu zespołowi 
szczęścia i pomyślności.

– Przede wszystkim serdecznie 
gratuluję, że Radio Rekord tak me-
rytorycznie i kompetentnie informuje 
społeczność lokalną o sprawach bie-
żących. Życzę jak najwięcej słuchaczy 
i kolejnych wspaniałych 30 lat – po-
wiedział naszej reporterce płk Łukasz 
Baranowski, komendant Ośrodka 
Reprezentacyjnego Wojsk Obrony 
Terytorialnej.

W części oficjalnej gali goście 
obejrzeli film, w którego stworzenie 
zaangażowani byli przedstawicie-
le władz samorządowych, osoby ze 
świata nauki, biznesu, sportu, kul-
tury i rozrywki, ale przede wszyst-
kim – nasi najwierniejsi słuchacze! 
K rótka retrospekcja i śmieszne 
anegdoty zaprezentowane na wideo 
zabrały widzów w podróż do począt-
ków Radia Rekord.
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R E K L A M A

Po raz pierwszy w historii tego programu 
rozmowa odbywa się poza naszym stu-
diem, ale też okoliczność jest wyjątkowa, 
bo – także po raz pierwszy w historii 
programu – możemy rozmawiać z byłym 
prezydentem naszego kraju. Bardzo nam 
miło, że przyjął pan nasze zaproszenie. 
A zaczniemy właśnie od książki...

– Lata biegną i okazuje się, że jest 
coraz większe zainteresowanie tym, 
co zrobiłem w życiu, a szczególnie 
okresem prezydentury. I krakowskie 
wydawnictwo Znak, jeszcze przed 
wybuchem pandemii COVID-19, 
zwróciło się do mnie z pomysłem 
nowej publikacji. Początkowo się 
wahałem, ale po covidzie nie mia-
łem już wyjścia; trzeba się było brać 
do roboty. Z Aleksandrem Kaczo-
rowskim, znanym dziennikarzem 
i pisarzem przeprowadziliśmy kil-
kadziesiąt godzin rozmów. To był 
ogromny materiał, który trzeba było 
uporządkować, zredagować. I tak 
powstała ta książka; ukazała się 
rok temu i odnosi sukces. Widzę, że 
jest czytana; dociera do mnie wie-
le pozytywnych głosów, zwłaszcza 
młodych ludzi, co mi się szczególnie 
podoba, bo dla nich to jest trochę 
taka lekcja historii...

Panie prezydencie, za kilka miesięcy cze-
kają nas wybory prezydenckie,. Wiemy, że 
będzie nowy prezydent, bo Andrzej Duda 
o kolejną kadencję ubiegać się już nie 
może. Jaki scenariusz na te wybory pan 
przewiduje? Oficjalnie na razie mamy jed-
nego kandydata – Sławomira Mentzena 

z Konfederacji. Prawo i Sprawiedliwość 
zapowiada prawybory. W Platformie 
Obywatelskiej faworytem był Rafał Trza-
skowski, a teraz słyszymy, że może Donald 
Tusk, może Radosław Sikorski.

– Wybor y będą w maju, więc 
myślę, że wszystk ie te przebie-
gi muszą się zakończyć do końca 
tego roku. Kto będzie w PiS-ie? Na 
pewno ważne będą prawybory, ale 
jeszcze ważniejszy, na końcu, bę-
dzie głos Jarosława Kaczyńskiego. 
Kto będzie tym kandydatem? Nie 
potrafię powiedzieć. Jeśli chodzi 
o drugiego kandydata... Mówimy 
tutaj o prawdopodobnych kandyda-
tach w drugiej turze... Gdy chodzi 
o Platformę, to dzisiaj jest twarde 
stanowisko Donalda Tuska, że on 
na pewno nie. I myślę, że to dobrze, 
bo ten rząd potrzebuje stabilności; 
ta koalicja potrzebuje lidera, który 
trzyma ją razem.

Wierzy pan, że tej obietnicy pan premier 
dotrzyma?

– No, jeśli on ją wygłasza pod ko-
niec października, a kandydata mają 
zgłosić 7 grudnia, to uważam, że to 
decyzja ostateczna. Ośmieszyłby się, 
mówiąc krótko, gdyby zmienił zda-
nie w ciągu miesiąca. Oni mają duży 
komfort, bo mają dwóch bardzo do-
brych kandydatów. Rafał Trzaskowski 
jest przygotowany do tej roli; ma za 
sobą jedne wybory prezydenckie, któ-
re niewielką liczbą głosów przegrał, 
jest prezydentem Warszawy, stolicy. 
No i ma stosunkowo niewielki elek-

torat negatywny, w przeciwieństwie 
do innych kandydatów. Zna języki 
obce, ma odpowiednie doświadcze-
nie, jest w dobrym wieku – 50 plus. 
Ale też sporo atutów ma Radosław 
Sikorski. No bo wieloletni minister 
spraw zagranicznych, w przyszłości 
minister obrony narodowej, bardzo 
znany w świecie, przygotowany me-
rytorycznie, języki... Bardzo znana 

również żona, świet-
na pisarka, dzien-
n i karka .  Więc na 
kogo się zdecydują, 
ten musi wa lcz yć. 
A l e  c h c ę  p o w i e -
dzieć, że 7 grudnia 
to już jest ostatnia 
data na zgłoszenie 
kandydata, według 
mnie. Dlatego, że 
k a n d y d a c i  Tr z a -
skowski i Sikorski, 
mają ten sam pro-
blem. Oni są dobrzy, 
znani na salonach 
międzynarodowych, 
w Warszawie, ale są 
stosunkowo mniej 
z n a n i  w  P o l s c e , 
choćby w Grójcu. 
I oni muszą dotrzeć 
do ludzi, którzy będą 
g łosować .  Którz y 
chcieliby zobaczyć 
na  ż y wo,  ja k  w y-
glądają kandydaci. 
Myślę w ięc ,  że ta 
kampania musi się 
rozpocząć sz ybko 
i musi rzeczywiście 

być dobrze zorganizowana.
Lewica zgłosi swojego kandydata, 

by budować sobie poparcie przed 
kolejnymi wyborami. Trzecia Droga, 
prawdopodobnie z PSL-em, też zgło-
si swojego kandydata. Myślę, że to 
będzie Szymon Hołownia. A w dru-
giej turze będzie kandydat Platformy 
Obywatelskiej i kandydat PiS-u. A te 
wybory są o tyle ważne, że wybór 
kandydata koalicji demokratycznej 
stwarza temu rządowi możliwość 
normalnego działania przez trzy 
lata. Wybór człowieka związanego 
z PiS-em oznacza, że właściwie bę-
dziemy mieli przedłużenie nieefek-
tywnej kohabitacji... Jeżeli w ogóle 
można to nazwać kohabitacją... Ta-
kiej działalności obok siebie prezy-
denta i rządu. A to by było dla Polski 
fatalne.

Czy z pana doświadczenia wynika, że szy-
kuje się zmiana w Pałacu Prezydenckim, 
jeśli chodzi o opcję polityczną?

– Rzeczywiście kandydat Koalicji 
Obywatelskiej w drugiej turze ma 
największe szanse na zwycięstwo, 
ale nic nie jest przesądzone. To zna-
czy – kandydat, który dzisiaj uwie-
rzył, że już wygrał wybory, przegra 
je w maju. Więc trzeba być pełnym 
pokory i trzeba po prostu pojeździć 
po Polsce, posłuchać ludzi, porozma-
wiać z nimi... Zbierać te głosy. Pyta-
ją mnie nieraz, dlaczego w czasach 
mediów społecznościowych, rozma-
itych telewizji trzeba nadal jeździć. 
A ja mówię, że dlatego, że jeśli się 

przyjedzie do niedużego miasta, na 
spotkanie na pewnie nie przyjdą 
wszyscy, ale ci co przyjdą, powiedzą 
następnym. I przekaz będzie taki: 
„Zobaczcie, przyjechał do nas. Zna-
czy – zależy mu”. A jeśli kandydat 
nie przyjeżdża do małej miejsco-
wości, to ludzie myślą: „Jemu nie 
zależy, to nam nie zależy dwa razy. 
Nie głosujemy na niego” Ten kontakt 
fizyczny, bezpośredni, przez niektó-
rych niedoceniany, jest – moim zda-
niem – bardzo istotny.

Panie prezydencie, gdyby Donald Tusk 
zapytał pana, na kogo postawić, to kogo 
by pan wskazał?

– Nie, nie dam się namówić... 
Mam, oczywiście, swojego faworyta, 
ale nie mogę powiedzieć, bo mogę 
mu zaszkodzić.

A jeśli chodzi o lewicę, z którą pan był 
związany... Czy to dobry pomysł, by kobie-
ta była kandydatem na prezydenta?

– To dobry pomysł. Lewica jest 
postrzegana jako niekonsekwentna 
w tej swojej prokobiecej polityce, bo 
z jednej strony chce popierać kobiety, 
z drugiej – dwóch przewodniczących 
Nowej Lewicy to mężczyźni. A jeśli 
dodamy do tego Adriana Zandber-
ga, to ma pan trzech panów w śred-
nim albo więcej niż średnim wieku, 
którzy mówią o prawach kobiet. 
Tak że kobieta jako kandydatka to 
byłoby wzmocnienie tego prokobie-
cego głosu. Tym bardziej, że kandy-
datki – i pani Dziemianowicz-Bąk, 
i pani Biejat, wicemarszałkini Se-
natu – są dobrymi, doświadczonymi 
policzkami.

Jaka, pana zdaniem, była dobiegająca po-
woli końca prezydentura Andrzeja Dudy?

– Najkrócej? Niesamodzielne. I to 
jest największy zarzut, który trzeba 
mu postawić, W Polsce prezydent 
nie ma zbyt silnych umocowań, ale 
do niego należy ochrona konstytucji, 
reprezentowanie Polski w świecie, 
zwierzchnictwo nad siłami zbrojnymi 

czy szukanie pojednania między Po-
lakami. To znaczy do tego dążymy, 
bo to jest nieosiągalne, ale chcemy 
być prezydentem wszystkich Pola-
ków. Prezydent Andrzej Duda jedną 
rolę spełniał lepiej inną gorzej. Ale 
tego ostatniego zadania – zjedno-
czenia Polaków na spełnił, dlatego, 
że był zbyt związany ze swoim za-
pleczem politycznym. Nie potrafił 
powiedzieć „nie” złym pomysłom 
Jarosława Kaczyńskiego i PiS-u.

A jak pan ocenia rok funkcjonowania 
nowego rządu? Część Polaków jest 
mocno zawiedziona tym, co się dzieje 
w naszym kraju. Uważają, że zmiany, to 
rozliczanie polityków Prawa i Sprawiedli-
wości nie następuje tak szybko, jak miało 
następować.

– Wracamy do punktu, który już 
omówiliśmy, czyli roli prezydenta. 
Ten rząd ma kłopot z przeprowa-
dzeniem wielu ustaw, bo na końcu 
drogi jest veto prezydenta. To, na 
przykład, dotyczy wszystkich ustaw 
l iberalizujących kwestię aborcji; 
one się wszystkie zatrzymały i do 
maja przyszłego roku, czy nawet do 
sierpnia – bo prezydent realnie bę-
dzie rządził do sierpnia przyszłego 
roku – będą na biurku prezydenckim 
zablokowane. Prokuratury, sądy są 
podzielone... Mamy mnóstwo ludzi, 
którzy źle życzą nowej władzy, któ-
rzy nie są skłonni do pokazywania 
prawdziwych dowodów, prawdziwych 
dokumentów. Więc to wszystko może 
irytować, ale znajduję dla rządzących 
wiele usprawiedliwień. Bo jeśli chce-
my być krajem demokratycznym, to 
nie możemy w 24 godziny czy 48 go-
dzin ludzi aresztować, osądzać i wsa-
dzać do więzienia. Tak się nie da.

Jeśli pyta mnie pan o rząd Do-
nalda Tuska, to uważam, że pracuje 
w wyjątkowo trudnych warunkach, 
także zewnętrznych. Agresja rosyj-
ska przeciwko Ukrainie, wewnętrz-
ne napięcia i zmiany w Unii Euro-
pejskiej... Ale starają się wiele rzeczy 
zrobić. Na pewno wiele mogliby zro-
bić lepiej, ale generalnie stawiam im 
mocne trzy plus, może cztery minus.

Platforma ma duży komfort
Aleksander Kwaśniewski, w latach 1995-2005 prezydent RP, 

23 października odwiedził Grójec, gdzie promował swoją książ-
kę „Prezydent. Aleksander Kwaśniewski w rozmowie z Alek-

sandrem Kaczorowskim”. Był też gościem Łukasza Kościelniaka 
w Porannej Rozmowie Radia Rekord i Telewizji Dami.
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SIŁA W NAUCESIŁA W NAUCE
Sieć Badawcza Łukasiewicz ‒ Instytut Technologii Eksploatacji

Rola powłok w rozwoju 
gospodarczym

Szybkie tempo rozwoju wielu 
nowoczesnych gałęzi przemysłu 
obserwowane w ciągu ostatnich 
kilkudziesięciu lat było wyzna-
czane przede wszystkim możliwo-
ściami wytwarzania powłok na-
dających wyrobom odpowiednie 
właściwości, w tym: odporność 
na zużycie ścierne, odporność 
korozyjną, cechy dekoracyjne czy 
też odpowiednie właściwości po-
wierzchniowe. Szczególną rolę 
w kształtowaniu właściwości wy-
robów poprzez nakładanie powłok 
odgrywają technologie plazmowe, 
realizowane w Centrum Inżynie-
rii Powierzchni w Radomiu, które 
umożliwiają wytwarzanie bardzo 
cienkich powłok, o grubości za-
ledwie kilku mikrometrów, ale 
zarazem bardzo twardych i od-
pornych na zużycie. Dzięki temu 
części maszyn i narzędzia mogą 
być lepiej dostosowane do pracy 
w coraz trudniejszych warunkach 
eksploatacyjnych, np. przy wyso-
kich obciążeniach mechanicznych 
i cieplnych, intensywnym zużyciu 
lub korozyjnym oddziaływaniu 
środowiska. Technologie plazmo-
we stwarzają również możliwości 
wytwarzania powłok o szczegól-
nych właściwościach funkcjonal-
nych, jak: powłoki bakteriobój-

c z e ,  p o w ł o k i 
p o l e p s z a j ą c e 
właściwości fil-
tracyjne, a także 
powłoki hydro-
fobowe ułatwia-
jące spływ wody 
l u b  p o w ł o k i 
transparentne 
p r z e w o d z ą c e 
j e d no c z e ś n ie 
prąd elektrycz-
ny.

Charak-
terystyka 
Centrum 

Inżynierii 
Powierzchni

Centrum Inży-
nierii Powierzch-
n i  t o  p r z e d e 
wszystkim pro-
fesjonalnie dzia-
ł a j ą c y  z e s p ó ł 

naukowy, zarządzany od kilkunastu 
lat przez prof. Jerzego Smolika. Cen-
trum Inżynierii Powierzchni to rów-
nież nowoczesne urządzenia tech-
nologiczne do wytwarzania powłok 
metodami rozpylania magnetrono-
wego i odparowania łukowego, a tak-
że nowoczesna aparatura badawcza 
do analizy właściwości fizycznych 
i chemicznych cienkich powłok. Pro-
wadzone w Centrum działania kon-
centrują się na projektowaniu ściśle 

dedykowanych rozwiązań materia-
łowych powłok oraz technologii ich 
wytwarzania, dla konkretnych za-
stosowań. Realizacja prac we współ-
pracy z przemysłem prowadzona 
jest w systemie: projekt – opracowa-
nie – realizacja usług komercyjnych 
dla klienta. Współpraca z najlepszy-
mi ośrodkami akademickimi w Pol-
sce umożliwia bezpośredni kontakt 
z najnowszymi osiągnięciami nauko-
wymi w obszarze inżynierii materia-
łowej, a także zapewnia możliwości 
rozwoju naukowego członków ze-
społu.

Dorobek Centrum Inżynierii 
Powierzchni

Grupę autorskich rozwiązań 
materiałowych i technologicznych 
Centrum Inżynierii Powierzch-
ni stanowi szeroki pakiet powłok 
i warstw o właściwościach prze-
ciwzużyciowych, bakteriobójczych 
lub dekoracyjnych, przeznaczonych 
do kształtowania właściwości narzę-
dzi, elementów maszyn, elementów 
filtracyjnych, a także różnych ele-
mentów użytkowych. Przez okres 
swojego ponad 30-letniego dzia-
łania zespół naukowców Centrum 
Inżynierii Powierzchni zrealizował 
kilkadziesiąt prac badawczych w ob-
szarze kreowania nowoczesnych roz-
wiązań materiałowych i technolo-
gicznych dotyczących wytwarzania 

powłok i warstw z przeznaczeniem 
aplikacyjnym, zwiększających inno-
wacyjność polskiego i europejskie-
go przemysłu. Centrum Inżynierii 
Powierzchni było i jest bezpośred-
nio odpowiedzialne za współpracę 
Instytutu z przemysłem w obszarze 
obróbki powierzchniowej, w tym 
również w wymiarze międzynarodo-
wym. Jest także współrealizatorem 
prac badawczych w ramach mię-
dzynarodowych programów badaw-
czych, takich jak COST 516, COST 
532, 5FP UE, 6FP UE, DFG. Efek-
tem tych działań było m.in. wdroże-
nie do praktyki przemysłowej (Pol-
ska, Rumunia, Hiszpania) narzędzi 
do obróbki plastycznej na gorąco 
z innowacyjną warstwą hybrydową 
zwiększającą ich trwałość.

Zespół naukowców działających 
w Centrum Inżynierii Powierzchni 
ma w swoim dorobku kilkadziesiąt 
technologii obróbki powierzchnio-
wej, opracowanych i wdrożonych 
we współpracy z przemysłem, m.in. 
z Warszawskimi Zakładami Mecha-
nicznymi – WUZETEM w Warsza-
wie – w zakresie obróbki powierzch-
niowej iglic wtryskiwaczy paliwa do 
silników wysokoprężnych; z Woj-
skowymi Zakładami Lotniczymi 
nr 1 S.A. w Dęblinie – w zakresie 
zabezpieczenia antyerozyjnego po-
włoką azotku Ti-Zr na łopatkach 
I-XII stopnia wirnika sprężarki 
silnika TW3-117; Kuźnią JAWOR 
S.A. w Jaworze oraz japońską firmą 
Kanematsu KGK Corp. – w zakre-
sie obróbki powierzchniowej matryc 
kuźniczych; LIMATHERM S.A. 
w Limanowej – w zakresie obróbki 
powierzchniowej form do ciśnienio-
wego odlewania stopów aluminium, 
a także firmą BRYK z Jasionki 
w zakresie obróbki skrawaniem 
stopów Inconel.

Za działalność na rzecz rozwoju 
innowacyjności w kraju i za granicą 
członkowie zespołu uzyskali wiele 
nagród i wyróżnień na międzyna-
rodowych targach innowacyjności 
(World Exhibition of Innovation, 
Research and New Technologies). 
Stowarzyszenie Polskich Wynalaz-
ców i Racjonalizatorów przyznało 
członkom zespołu Honorowy Me-
dal im. Sendzimira „za wybitne 
osiągnięcia wdrożeniowe w dzie-
dzinie inżynierii powierzchni”, 
otrzymali oni także Złoty Laur 
Innowacyjności.

Szanowni Czytelnicy!
W kolejnej odsłonie chwalenia się 

osiągnięciami Łukasiewicz – Insty-
tutu Technologii Eksploatacji w Ra-
domiu przyszedł czas na Centrum 
Inżynierii Powierzchni. Tym razem 
złamię konwencję i zamiast opisywać 
Centrum, przybliżę Państwu sylwetkę 
osoby wybitnej i bardzo zasłużonej 
dla rozwoju radomskiego Instytutu.

Prof. dr hab. inż. Jerzy Smolik, 
dyrektor Centrum Inżynierii Po-
wierzchni od ponad 30 lat zajmuje się 
problematyką inżynierii powierzchni. 
W czasie swojej pracy zawodowej 
i naukowej uczestniczył w tworzeniu 
od podstaw, a następnie w rozbudo-
wie i rozwoju struktury organizacyj-
nej, kadrowej i technicznej zespołu 
zajmującego się projektowaniem 
technologii inżynierii powierzchni 
w Instytucie Technologii Eksploatacji 
w Radomiu. Stworzony i kierowa-
ny przeze niego zespół jest dzisiaj 
dobrze znaną i cenioną - zarówno 
w Polsce, jak i za granicą - grupą 
badawczą, działającą w obszarze 
inżynierii powierzchni.

Prof. Jerzy Smolik potrafi dostrze-
gać problemy badawcze i organizo-
wać działania w celu ich rozwiązania, 
z uwzględnieniem niezbędnych do 
tego celu zasobów, w tym środków 
finansowych.

Przeszedł pełną drogę rozwoju 
naukowego, uzyskując tytuł profesora 
nauk technicznych. Stąd doskonale 
rozumie potrzebę rozwoju naukowe-
go kadry czy potrzebę kontaktów na-
ukowych i współpracy gospodarczej 
z przemysłem. Przez cały czas swojej 
pracy naukowej utrzymuje stały 
kontakt z krajowym środowiskiem 
naukowym i bierze czynny udział 
w jego działaniach.

dr Adam Duszyk
Dyrektor

Łukasiewicz – Instytutu
Technologii Eksploatacji

Powłoki drogą do większej
trwałości i funkcjonalności wyrobów
W Instytucie Technologii Eksploatacji w Radomiu, należącym do Sieci Badawczej 
Łukasiewicz działa Centrum Inżynierii Powierzchni, które stanowi unikatowe, naj-
większe w skali kraju i należące do najsilniejszych w Europie, techniczne zaplecze do 
rozwoju metod obróbki powierzchniowej. To ośrodek naukowy uznany na rynku kra-
jowym i zagranicznym, gdzie opracowywane i realizowane są nowoczesne technolo-
gie z zakresu nakładania powłok metodami plazmowymi, w tym na potrzeby prowa-
dzonych badań naukowych oraz na potrzeby przemysłu.

Łukasiewicz – Instytut 
Technologii Eksploatacji

ul. Kazimierza Pułaskiego 6/10
26-600 Radom

tel. (+48) 48 364-42-41
instytut@itee.lukasiewicz.gov.pl

www.itee.lukasiewicz.gov.pl

Przyszłość w Centrum Inżynierii Powierzchni
Centrum Inżynierii Powierzchni w Łukasiewicz – Instytucie Technologii Eks-

ploatacji w Radomiu aktywnie uczestniczy w działaniach środowiska naukowego 
na rzecz krajowego i europejskiego rozwoju gospodarczego. 
Podejmujemy działania badawcze w europejskiej przestrzeni 
naukowej z partnerami ze Szwajcarii, Czech i Słowenii, a także 
z najlepszymi krajowymi ośrodkami naukowymi: Politechniką 
Warszawską, Akademią Górniczo-Hutniczą w Krakowie, Poli-
techniką Rzeszowską i Politechniką Wrocławską. Realizujemy 
projekty badawcze pozyskiwane w konkursach krajowych, orga-
nizowanych przez Ministerstwo Nauki i Szkolnictwa Wyższego, 
Narodowe Centrum Badań i Rozwoju, Fundację Nauki Polskiej, 
Polską Agencję Rozwoju Przedsiębiorczości, a także w konkur-

sach międzynarodowych, jak M-Era.NET i Fundusze Szwajcarskie. Zapewniamy do-
stęp do nowoczesnych technologii wytwarzania powłok i najnowocześniejszych metod 
badania ich właściwości. Głównym celem naszego działania jest tworzenie nowych 
powłok o innowacyjnych, poszukiwanych na rynku właściwościach. Gwarantujemy 
rozwój naukowy i udział w nowatorskich działaniach badawczych. Zapraszamy do 
nas wszystkich, w których świat innowacji i nauki budzi ciekawość.

Kontakt:
inzynieria-powierzchni@itee.lukasiewicz.gov.pl

tel. (+48) 48 364-42-41, wew. 251
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Sudoku Celem gry jest uzupełnienie pozostałych pól planszy cyframi od 1 do 9 (po jednej cyfrze w każdym 
polu). Każda z wpisywanych cyfr może wystąpić tylko raz w każdym z wierszy, kolumn i obszarów.

Z pożółkłych szpalt
Oblała narzeczonego kwasem siar-

kowym. Musiałówna Aniela, zam. przy 
ul. Żeromskiego 25, oblała kwasem siar-
kowym na ul. Jacka Malczewskiego, Ga-
wędzkiego Stefana, zam. Obozisko 10, któ-
ry wskutek tego doznał lekkich poparzeń 
ciała i spalenia marynarki.

Przyczyną były nieporozumienia narze-
czeńskie.

Słowo nr 244, 
22 października 1929

Zastój w garbarstwie trwa
W przemyśle garbarskim, jak nas infor-

mują, zastój trwa w dalszym ciągu. Liczba 
protestów nie tylko nie maleje, a nawet się 
zwiększa.

Poprawy w tym kierunku w najbliższym 
czasie nie przewiduje się.

Słowo nr 248, 
26 października 1929

KRONIKA POLICJA
Najście domu. Stanisławska Wero-

nika, zam. przy ul. Polnej 2, zameldowa-
ła w Kom. P. P., że w nocy z 20 na 21 
b. m. przechodzący ulicą Bogdan Porczyń-
ski, zam. przy ul. Polnej 8, usiłował dostać 
się do jej mieszkania, uderzając w ścianę 
jakimś twardym przedmiotem. Na alarm 
Stępniewskiej Porczyński zbiegł.

Słowo nr 248, 
26 października 1929

Wiadomości kościelne
W niedzielę (27 października 1929 roku 

wypadała niedziela – przyp. red.) cały 
świat katolicki obchodzi uroczyście Święto 
Chrystusa Króla. Również i w Polsce uro-
czystość obchodzona jest rokrocznie z całą 
okazałością. We wszystkich kościołach 
odbędą się z tej racji uroczyste nabożeń-
stwa. Organizuje się również obchody poza 
kościelne, jak akademje, wieczornice i inne 
imprezy ku czci Chrystusa Króla.

Słowo nr 249, 
27 października 1929

Dziki w lasach
pod Zagożdżonem

Komunikują nam, iż na polowaniu 
w ubiegłym tygodniu na terenie lasów za-
gożdżońskich zabito 4 dziki.

O istnieniu dzików w lasach kozienic-
kich i zagożdżońskich słyszało się przed 

wieloma laty, ostatnio jednak spotykano je 
bardzo rzadko.

Zdobycz 4 okazów na jednem polowa-
niu należy uważać za bardzo znaczną.

Słowo nr 253, 
1 listopada 1929

Nareszcie chodnik!
Na pewnej części ulicy Długiej w pobliżu 

dworca kolejowego nie było dotąd chod-
nika, skutkiem czego w dni słotne ludzie 
brnęli w błocie po kostki, niszczyli przy tem 
obuwie i odzież.

Ostatnio na te części prowizorycznego 
usypanego z piasku, chodnika nareszcie znie-
siono płyty betonowe, które w najbliższych 
dniach zostaną ułożone. Nareszcie więc bę-
dziemy mieli należyty dostęp do stacji.

Słowo nr 253, 
1 listopada 1929

Nożem w głowę
Wilczyński Stefan, dozorca domu przy ul. 

Spacerowej podczas sprzeczki z Kirszenbla-
tem Berkiem – o zapłacenie za otwarcie bra-
my – uderzył Kirszenblata nożem w głowę.

Słowo nr 253, 
1 listopada 1929

Wiec P. P. S. na cmentarzu
We Wszy s t k i ch  Św i ę t y ch ,  j u ż 

o zmierzchu, urządziła sobie radomska 
P. P. S. (a właściwie jej przywódcy) więc 
partyjny na cmentarzu katolickim. Mia-
ło to być niby oddanie hołdu poległym 
bojowcom z 1905 r. tam pochowanym. 
Pierwszy przemawiał viceprezydent 
Uziembło, który sławił czyny bojowców, 
natomiast towarzysz prezydent Grzecz-
narowski mówił o sytuacji politycznej, 
o zajściach w Sejmie i. t. d. Wznoszo-
no różne okrzyki i śpiewano „Czerwony 
Sztandar”.

Czy menerzy (przywódcy – przyp. 
red.) P.P.S. nie zdają sobie sprawy z tego, 
że cmentarz katolicki, nie jest miejscem 
na wiece polityczne? Czy nie wiedzą, że 
nawet rozważniejsi robotnicy byli obu-
rzeni tym występem w miejscu poświę-
conem, gdzie prochom zmarłych należy 
się przedewszystkiem spokój?

Słowo nr 256, 
6 listopada 1929

Źródło: Radomska Biblioteka Cyfrowa

Projekty specjalne
Kino Konesera: Imago (2D/PL - 
od 15 lat) – 11.11, godz. 18.00
Kino Konesera: Sezony (2D/PL - 
od 15 lat) – 13.11, godz. 18.00
Kultura Dostępna: Niepewność. 
Zakochany Mickiewicz (2D/PL - 
od 13 lat) – 14.11, godz. 18.00

Przedpremiera – 11.11
Simona Kossak (2D/PL - od 15 
lat)

Premiery
Listy do M: Pożegnania i po-
wroty (2D/PL - od 13 lat)
Czerwona Jedynka (2D/napisy, 
2D/ATMOS/napisy, 2D/dubbing, 
UA/dubbing - od 13 lat)
Konklawe (2D/napisy - od 13 lat)
Prawdziwy ból (2D/napisy - od 
15 lat)
Paddington w Peru (2D/dubbing 
- od 6 lat)

Pozostałe tytuły
Rozgrzeszenie (2D/napisy - od 
15 lat)
Venom 3: Ostatni taniec (2D/
napisy - od 15 lat)
U Pana Boga w Królowym Mo-
ście (2D/PL - od 13 lat)
Dziki robot (2D/dubbing - od 7 lat)

Gorącą nowością będzie „Czer-
wona jedynka” – amerykańska 
komedia z elementami filmu akcji. 
Kiedy przygotowania do Gwiazdki 
powinny nabrać największego 
tempa, Święty Mikołaj niespodzie-
wanie znika z bieguna północnego. 
Miejscowy szef ochrony, agent 
E.L.F. rozpoczyna poszukiwania, 
jednak musi zaangażować do nich 
doświadczonego tropiciela. Ten 
drugi cieszy się jednak złą sławą 
łowcy nagród, a ich współpraca nie 
należy do najłatwiejszych… W ob-
sadzie znalazły się gwiazdy, m.in. 
Dwayne Johnson, Chris Evans czy 
Lucy Liu. „Prawdziwy ból” to hi-
storia kuzynów Davida i Benji’ego, 
którzy wybierają się do Polski, aby 
uczcić pamięć ukochanej babci.

8 - XI (piątek)
Seanse dopołudniowe tylko na zamówienia
13.30 – Filmy dla dzieci – PADDINGTON W PERU, familijny, przygodowy, USA, 
Wielka Brytania, Francja, dubbing, od 7 lat (pokaz przedpremierowy) KS, N
15.15  – THE DEAD DON’T HURT, western, Dania, Kanada, Meksyk, od 15 lat 
(premiera) N
17.45  – KONKLAWE, dramat, USA, Wielka Brytania, od 15 lat (premiera) N
20.00  – IMAGO, dramat, obyczajowy, Polska, od 15 lat (premiera) 

9 XI (sobota)
13.45 – Filmy dla dzieci – PADDINGTON W PERU, familijny, przygodowy, USA, 
Wielka Brytania, Francja, dubbing, od 7 lat (pokaz przedpremierowy) KS, N
15.30  – IMAGO, dramat, obyczajowy, Polska, od 15 lat (premiera) 
17.45  – KONKLAWE, dramat, USA, Wielka Brytania, od 15 lat (premiera) N
20.00  – THE DEAD DON’T HURT, western, Dania, Kanada, Meksyk, od 15 lat 
(premiera) N

10 XI (niedziela)
13.45 – Filmy dla dzieci – PADDINGTON W PERU, familijny, przygodowy, USA, 
Wielka Brytania, Francja, dubbing, od 7 lat (pokaz przedpremierowy) KS, N
15.30  – KONKLAWE, dramat, USA, Wielka Brytania, od 15 lat (premiera) N
17.45  – DZIEWCZYNA Z IGŁĄ, dramat, Polska, Dania, Szwecja od 15 lat (Dzień 
Kina Polskiego, pokaz przedpremierowy w ramach DKF) N
20.00  – IMAGO, dramat, obyczajowy, Polska, od 15 lat (Dzień Kina Polskiego - 
premiera) 

11 XI (poniedziałek) – KINO NIECZYNNE

12 XI (wtorek)
Seanse dopołudniowe tylko na zamówienia
13.45 – Filmy dla dzieci – OZI. GŁOS DESZCZOWEGO LASU, animowany, familij-
ny, USA, Francja, Wielka Brytania, dubbing, b/o wieku KS, N
15.30  – KONKLAWE, dramat, USA, Wielka Brytania, od 15 lat (premiera) N
17.45  – IMAGO, dramat, obyczajowy, Polska, od 15 lat (premiera) 
20.00  – THE DEAD DON’T HURT, western, Dania, Kanada, Meksyk, od 15 lat 
(premiera) N

13 XI (środa)
Seanse dopołudniowe tylko na zamówienia
13.30 – Filmy dla dzieci – OZI. GŁOS DESZCZOWEGO LASU, animowany, familij-
ny, USA, Francja, Wielka Brytania, dubbing, b/o wieku KS, N
15.15  – IMAGO, dramat, obyczajowy, Polska, od 15 lat (premiera) 
17.30  – THE DEAD DON’T HURT, western, Dania, Kanada, Meksyk, od 15 lat 
(premiera) N
20.00  – KONKLAWE, dramat, USA, Wielka Brytania, od 15 lat (premiera) N

14 XI (czwartek)
13.45 – Filmy dla dzieci – OZI. GŁOS DESZCZOWEGO LASU, animowany, familij-
ny, USA, Francja, Wielka Brytania, dubbing, b/o wieku (ostatni dzień) KS, N
15.30  – KONKLAWE, dramat, USA, Wielka Brytania, od 15 lat (premiera) N
17.45  – IMAGO, dramat, obyczajowy, Polska, od 15 lat (ostatni dzień) 
20.00  – THE DEAD DON’T HURT, western, Dania, Kanada, Meksyk, od 15 lat 
(ostatni dzień) N

KS – fi lmy dostępne w ramach programu Kulturalna Szkoła Na Mazowszu.
N – fi lmy dostępne w ramach programu Wspomaganie Osób Niepełnosprawnych 
Na Mazowszu.

Kontakt
tel. +48 383 60 77, +48 386 16 60  |  kasa@mcswelektrownia.pl

Godziny otwarcia
Pół godziny przed pierwszym seansem do rozpoczęcia ostatniego sean-
su 
CENY BILETÓW
tani poniedziałek – 15 zł 
wtorek–czwartek – 19 zł
piątek–niedziela – 23 zł
bilet grupowy (powyżej 5 osób w dowolny dzień) – 17 zł 
fi lmy dla dzieci – 17 zł
bilet grupowy dla dzieci (powyżej 5 osób w dowolny dzień) – 15 zł 
pokazy przedpremierowe (bez względu na dzień i formę prezentacji) 
– 26 zł 

KALENDARZ PROJEKCJI  
 8 XI  - 14 XI 2024
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  CYPRIAN BARANOWSKI

Radomiak Radom podchodził do 
starcia z Piastem po dwóch porażkach 
z rzędu. W lidze „Zieloni” przegrali 
na wyjeździe 1:2 z Lechem Poznań, 
a potem odpadli z Pucharu Polski 
po porażce 0:3 ze Śląskiem Wrocław 
przy Struga 63. Piast z kolei w 1/16 
finału Pucharu Tysiąca Drużyn po-
konał po dogrywce Arkę Gdynia, 
a w lidze zremisował wcześniej z Le-
chią Gdańsk. Ekipa ze Śląska w tym 
sezonie prezentuje się lepiej od rado-
mian. Piast znajduje się wyżej w ta-
beli i zgromadził o siedem punktów 
więcej niż piłkarze Bruno Baltazara.

Przez pierwsze minuty pojedyn-
ku przy Struga 63 oba zespoły nie 
mogły skonstruować groźnej akcji. 
Grę radomian i Piasta cechowała na 
początku duża niedokładność. Ra-
domiak mógł objąć prowadzenie za 
sprawą Paulo Henrique, który jednak 

niecelnie uderzył głową. Przez pierw-
szy kwadrans było to jedyne niebez-
pieczeństwo pod bramką Frantiska 
Placha. Później na strzał z dystansu 
zdecydował się Michał Chrapek, ale 
jego próba zakończyła się niepowo-
dzeniem. W dobrej sytuacji znalazł 
się Joao Peglow, który po podaniu 
z głębi pola nie poradził sobie z ostat-
nim stoperem gości. Kolejną klarow-
ną okazję miał Henrique. Zamykał 
on dośrodkowanie Grzesika, ale 
nieczysto trafił w futbolówkę. Go-
spodarze centrowali coraz częściej, 
czego efektem był m.in. rzut rożny, 
po którym Michał Kaput uderzył nad 
poprzeczką. Pod koniec pierwszej 
części gry świetną szansę na pierw-
szego gola w tym meczu miał Peglow, 
który jednak w sytuacji sam na sam 
nie poradził sobie z golkiperem Pia-
sta. Chwilę później brazylijski skrzy-
dłowy wypuścił Leonardo Rochę, 
a ten z ostrego kąta trafił w nogi Igora 
Drapińskiego. Młody obrońca niefor-

tunnie skierował futbolówkę 
do siatki i Radomiak objął 
prowadzenie.

Na początku drugiej po-
łowy gliwiczanie mogli wy-
równać. Pi łkę źle przyjął 
bramkarz Maciej Kikolski, 
ale na szczęście dla miejsco-
wych Miłosz Szczepański nie 
skorzystał z tego prezentu 
i skończyło się na strachu. 
Następnie to Radomiak spró-
bował podwyższyć rezultat. 
Leonardo Rocha uderzył zza 
pola karnego, ale po rykosze-
cie piłka wylądowała obok 
słupka. Pierwszą żółtą kartkę 
w tym spotkaniu obejrzał Jan 
Grzesik. Goście potrzebowali 
niewiele ponad 15 minut dru-
giej połowy na to, by wyrów-
nać. Po zamieszaniu w „szes-
nastce” Radomiaka do piłki 
dopadł Jakub Czerwiński, 
który uderzył po przekątnej 
w prawy róg bramki. Szansę 
na objęcie prowadzenia miał 

potem Piast, ale Szczepański strzelił 
niecelnie. To przyjezdni wykazywali 
większą chęć atakowania i zdobycia 
kolejnej bramki. Kapitalną interwen-
cją przy próbie Szczepana Muchy wy-
kazał się Kikolski. Ostatecznie ta ry-
walizacja skończyła się wynikiem 1:1.

Co ciekawe, dla radomian był to 
dopiero pierwszy remis w tym se-
zonie. Aktualnie „Zieloni” sklasy-
fikowani są na 14. pozycji w stawce, 
z dorobkiem 13 „oczek”. Ponadto 
podopieczni Bruno Baltazara w tym 
sezonie czterokrotnie wygrywali, ale 
też zanotowali aż osiem porażek.

Kolejne spotkanie Radomiak ro-
zegra już dziś (piątek, 8 listopada) 
na wyjeździe z Pogonią Szczecin. 
Początek o godz. 20.30. Ekipa z wo-
jewództwa zachodniopomorskiego 
plasuje się w tabeli zdecydowanie 
wyżej, bo zajmuje szóstą lokatę 
i w dorobku ma o dziewięć punktów 
więcej niż Radomiak.

Pierwszy remis
Radomiaka

Radomiak Radom w 14. kolejce PKO BP Ekstraklasy zremisował przed własną publicz-
nością z Piastem Gliwice 1:1. Już dziś (piątek, 8 listopada) podopieczni Bruno Baltazara 
zmierzą się w Szczecinie z tamtejszą Pogonią, zajmującą szóste miejsce w tabeli.
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R E K L A M A

Zarówno HydroTruck Radom, jak 
i Żak Koszalin w tym sezonie nie ra-
dzą sobie dobrze. Obie ekipy znajdują 
się w strefie spadkowej. Koszalinianie 
przed pojedynkiem w Radomiu zmieni-
li trenera i przystępowali do tego starcia 
bez zwycięstwa na koncie. Jak się potem 
okazało, pierwszy triumf odnieśli pod 
złotym sufitem, pokonując radomian 
92:83. Po zakończeniu spotkania nie za-
brakło gorzkich słów z obozu radomian.

– Chciałbym przeprosić wszystkich, 
którzy oglądali ten mecz, że drużyna 
przyjezdna wchodzi sobie do naszej hali 
i bardziej chce wygrać – mówi Robert 
Witka, trener HydroTrucku Radom.

– Nie byliśmy taką drużyną, jak 
w ostatnich meczach. Wtedy nawet, 
kiedy przegrywaliśmy, to walczyliśmy. 
Dziś tej walki zabrakło, byliśmy jacyś 
ospali, daliśmy mnóstwo łatwych punk-
tów przeciwnikowi, który się tym napę-

dzał – podkreśla Daniel Wall, kapitan 
HydroTrucku.

Do radomskiego zespołu wrócił 
Kaheem Ransom, który występował 
w HydroTrucku w sezonie 2022/23. Nie 
był to jednak dobry mecz w jego wyko-
naniu. – To jest facet, który ponad pół 
roku nie grał w koszykówkę i potrzebuje 
czasu, aby odnaleźć rytm. Nie spodzie-
wałem się jednak tak słabego meczu 
w ataku. Na pewno Kaheem może dać 
o wiele więcej naszej drużynie – zazna-
cza trener Witka.

Po ośmiu meczach HydroTruck ma 
na koncie tylko dwa zwycięstwa i aż 
osiem porażek i zajmuje 16. miejsce 
w tabeli Pekao S.A. 1. Ligi. W niedzielę, 
10 listopada radomianie zagrają z WKS 
Śląsk II Wrocław, czyli ostatnią ekipą 
w stawce. Początek o godz. 18.

MN

Ransom nie pomógł
HydroTruck Radom we własnej hali przegrał z niżej notowanym Żakiem 
Koszalin. W niedzielę zagra na wyjeździe z ekipą rezerw Śląska Wrocław.

Ostatni czas był pełen emocji dla ra-
domskich kibiców. Po spadku z Plus-
Ligi Czarni nie radzili sobie najlepiej. 
Wygrali co prawda na inaugurację 
z Visłą Bydgoszcz, ale potem zaliczyli 
aż pięć porażek z rzędu. Zarząd klubu 
pożegnał się z trenerem Krzysztofem 
Michalskim. W jego miejsce zatrud-
niono Dariusza Daszkiewicza, a swój 
debiut w hali zaliczyć miał także Serhij 
Jewstratow, nowy rozgrywający, który 
zastąpił Kamila Durskiego.

Pierwszy set rozpoczął się wyrów-
naną walką. W pewnej chwili gospo-
darze wyszli na prowadzenie 12:6 
i od tego czasu kontrolowali boiskowe 
wydarzenia. Goście zbliżyli się jedy-
nie na dwa punkty, ale po kolejnych 
akcjach stracili nadzieję na zdobycie 
seta. Gospodarze wygrali finalnie do 
20. Spotkanie dobrze rozpoczął Kri-
staps Smits, który zdobył pięć „oczek” 
w partii otwarcia.

Druga odsłona przebiegała bardzo 
podobnie do pierwszej. Zaczęło się od 
walki punkt za punkt, ale potem rado-
mianie wypracowali prowadzenie, któ-
rego już nie oddali, wygrywając 25:19. 
Najlepiej znów punktował Smits.

Ostatni set rozpoczął się od prze-
wagi Czarnych (3:0, 7:4). Potem gra się 
trochę wyrównała (11:11, 13:12). Koń-
cówka znowu należała do radomian, 
którzy wygrali do 19 i w całym meczu 
3:0. Zwycięski punkt zdobył Kajetan 
Tokajuk. Radomianie wygrali po raz 
pierwszy od pięciu spotkań, debiut 
Dariusza Daszkiewicza wypadł więc 
bardzo okazale, podobnie jak premie-
rowe spotkanie rozgrywającego rodem 
z Ukrainy, Serhija Jewstratowa, który 
otrzymał statuetkę MVP spotkania 
z ekipą z Białegostoku.

Oficjalny serwis PLS 1. Ligi docenił 
trzech zawodników Czarnych. Smits 
i Jewstratow znaleźli się wśród rezer-
wowych, a w „wyjściowym składzie 
drużyny 8. kolejki” pojawił się środ-
kowy Marek Polok.

Obecnie Czarni zajmują 11. miej-
sce w tabeli PLS 1. Ligi z bilansem 
dwóch zwycięstw i pięciu porażek. 
W sobotę, 9 listopada radomska eki-
pa zagra w Siedlcach z tamtejszym 
KPS-em, czyli aktualnym wicelide-
rem rozgrywek.

KC

Przełamanie
Czarnych

WKS Czarni Radom w meczu 8. kolejki PLS 1. Ligi wygrali 3:0 z REA BAS 
Białystok i przełamali serię pięciu porażek z rzędu.
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